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CELIBAT A INTYMNOŚC

CELIBACY AND INTIMACY

A b s t r a c t .  The article is an attempt to analyse the relationship between celibacy and the 
way of experiencing intimacy in the life of the presbyter. The author looks for answers to the 
question: What is the relationship between the priest’s experience of celibacy and the real 
experience of intimacy on the level of friendship? The article also attempts at determining 
certain attitudes and behaviours that can deepen the commitment to the spiritual experience 
of celibacy.
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W  sw ojej k s iążce  o z m ien ia jący m  sie  o b liczu  w sp ó łczesn eg o  k ap łan s tw a  
D o n a ld  B. C o zzen s n ap isa ł, ze „ jed n a  z n ieo p o w ied z ian y ch  je sz c z e  h is to rii 
k ap łan sk ieg o  zy c ia  je s t  w ie lk a  lic z b a  o fia rn y ch , rad o sn y ch , p e łn y ch  b ra te r ­
skiej m iło śc i re lac ji p o m ied zy  zy jacy m i w  ce lib ac ie  k ap łan am i a ich  o d d a n y ­
m i p rz y ja c ió łm i” 1. Jak a  je s t  re lac ja  pom ie  dzy  k a p ła n sk im  p rzez  y w an iem  c e li­
b a tu  a p raw d z iw y m  p rz ezy w an iem  in ty m n o śc i n a  p ła szczy zn ie  p rzy jazn i?  
N in ie jszy  arty k u ł stan o w i p ró b e  o d k ry w an ia  re lac ji zach o d zące j p om ie  dzy  
c e lib a te m  a sp o so b em  p rzezy w an ia  in ty m n o śc i w  zy c iu  p rezb ite ra . A u to r

Ks. dr Wojciech Surmiak -  Katedra Teologii Moralnej i Katolickiej Nauki Społecznej, 
Wydział Teologiczny, Uniwersytet Śląski w Katowicach; adres do korespondencji -  e-mail: 
wojciech.surmiak@us.edu.pl

1 D.B. Cozzens, The changing Face o f the Priesthood, Liturgical Press, Collegville 2000, 
s. 43.

http://dx.do.org/10.18290/rt.2018.65.3-9
mailto:wojciech.surmiak@us.edu.pl


p o d e jm u je  się  tak ze  p ró b y  o k re ś len ia  p ew n y ch  p o staw  i zachow ali, k tó re  
m o g ą  p o g łeb ic  zaangaZ ow anie  w  d u ch o w e p rzeZ yw anie c e lib a tu 2.

1. in t y m n o ś ć :

W  n a jp ro s tsz y  sp osób  in ty m n o ść  m oZna o k re ś lić  ja k o  u m ie je tn o śc  u ja w ­
n ie n ia  d rug ie j o so b ie  n a jg łeb szy ch  sfe r d o ty k a jący ch  w łasn eg o  zycia . Z ak ład a  
w iec  o n a  p ró b e  p o d je c ia  p rzez  cz ło w iek a  w y siłk u  zm ie rza jąceg o  n ie  ty lk o  do 
teg o , aby  p o zw o lic  d rug ie j o so b ie  n a  to , b y  m n ie  p o zn a ła , ale i p o d jec ia  
ry z y k a  zau fan ia  d ru g iem u  cz ło w iek o w i i p o w ie rzen ia  m u  in fo rm ac ji, k tó re  sa 
p o s trzeg an e  ja k o  p ry w atn e  i o so b iste .

D o n a ld  B. C o zzen s p isze , ze c z ło w iek  d o św iad cza  in ty m n o śc i w tedy , gdy 
m o ze  b y c  o b ecn y  p rzy  d rug ie j o so b ie  i to  b ez  k o n ieczn o śc i o d w o ły w an ia  sie 
do zw y k le  u zy w an y ch  p rzez  nas m ech an izm ó w  o b ro n n y ch 3. T ak a  p o staw a  
w y m ag a  w ie lk ie j u czc iw o śc i, p rze jrzy s to śc i i od w ag i, gdyz zd o b y c ie  sie  na  
to , aby  d ru g a  o so b a  zo b aczy ła  te  cześc  m n ie sam ego , k tó ra  m oze b y c  n ie ­
je d n o k ro tn ie  p o w o d em  zazen o w an ia  lub  zaw sty d zen ia , n ie  je s t  sp raw a  ła tw a . 
A  za tem  w łaśc iw ie  ro zu m ian a  in ty m n o śc , k tó ra  m o zn a  n azw ac  tak ze  zazy- 
ło śc ia , to  d z ie len ie  sie  z d ru g im  sw y m  w ew n e trzn y m  św iatem . Z azy ło śc  tak a  
to  zw iązek , w  k tó ry m  d z ie li sie sw oje  lek i i łzy , b ó l i c ie rp ien ie  o raz  rad o śc  
i w zru szen ie . T ak a  p o s taw a  w y m ag a  s tw o rzen ia  pew nej w sp ó ln o ty  n ad z ie i, 
m a rzen  i u czu c , o d k ry w an ia  n o w y ch  m ie jsc , chw il zad o w o len ia , ale  tak ze  
w sp ó ln eg o  d z ie len ia  sie  tym , co b o li, co  ran i, co je s t  ro zcza ro w an iem . K azdy 
cz ło w iek  n o si w  sob ie  g łeb o k ie  p rag n ien ie  tak ie j w łaśn ie  re lac ji. P raw d a  ta  
d o ty czy  ró w n iez  osób  du ch o w n y ch . N ie rzad k o  je d n a k  k s ieza  o b aw ia ja  sie 
w sze lk ieg o  ro d za ju  in ty m n o śc i. Z ró d łe m  teg o  lek u  je s t  n ie jed n o k ro tn ie  u to z - 
sam ian ie  in ty m n o śc i je d y n ie  „ze sfe ra  sek su a ln a  i je j w y m ia rem  f iz y c z n y m ”4.

P sy ch o lo g  k lin iczn y  S ean  S am m o n  s tw ierd za , ze  in ty m n o śc  w  ce lib ac ie  
o zn acza  „u m acn ian ie  i rozw ój tak ich  spo so b ó w  k o ch an ia , k tó re  n ie  m a ja  
c h a rak te ru  g e n ita ln e g o ”5. W sp ó łczesn a  k u ltu ra  n ie s te ty  n a z b y t cze  sto  u to z  sa-

2 W literaturze polskiej tematyka została opracowana juz dosyc wnikliwie za sprawą 
chociazby tematycznych numerów kwartalnika „Pastores”, czy w takich pozycjach jak np.: Ce­
libat znakiem płodności duchowej w Chrystusie, red. I. Werbiński, Wyd. Naukowe UMK, To­
ruń 2009; Sztuka bycia ksiedzem. Poradnik, red. J. Augustyn, Wyd. WAM, Kraków 2010.

3 D.B. COZZENS, The changing Face, s. 24.
4 T.P. Rausch, Kapłaństwo i uczuciowość, tłum. A. Nowak, w: Sztuka bycia ksiedzem, 

s. 300.
5 S.D. SAMMON, An Undivided Heart, Alba House, New York 1993, s. 20.



m ia in ty m n o ść  je d y n ie  z k o n ta k te m  seksu a ln y m . W  śro d k ach  m aso w eg o  p rz e ­
k azu  słow o  to  uZ yw ane je s t  ja k o  sy n o n im  seksu  i w spó łZ ycia  p łc io w eg o . 
I choć  z jed n e j s tro n y  m oZna p o tw ie rd z ić , Ze je s t  m oZ liw e p o zo staw an ie  
w  in ty m n e j re lac ji z d ru g im  cz ło w ie k ie m  b ez  przeZ ycia  sek su a ln eg o , to  z d ru ­
giej je d n a k  s tro n y  w y d aje  sie w zras tac  o b ecn ie  te n d en c ja  do p o d e jm o w an ia  
zach o w ali sek su a ln y ch , k tó re  n ie  z a w ie ra ją  w  sob ie  Zadnych e lem en tó w  d z ie ­
le n ia  sie  sw a n ie g e n ita ln a  in ty m n o śc ią . P rze ro s t e ro ty czn o śc i i zb y t duZe 
sk o n cen tro w an ie  sie  n a  sek su a ln o śc i je s t  czesto  re z u lta te m  „zan ied b an ia  in ­
ty m n o śc i w  sfe rze  p sy ch iczn e j czy  d u chow ej. W y m ia r c ie le sn y , p o trzeb a  
sek su a ln a  w yraZ a w tedy , cze  sto  n ie św iad o m ie , ich  zan ied b an ie  i g łó d ”6.

W łaśc iw e  p rzeZ yw anie in ty m n o śc i w y m ag a  zaangaZ ow an ia  sie  w  do jrza łe  
przeZ ycie  re lac ji m ied zy lu d zk ich , a ta  z k o le i w y m ag a  re sp e k to w a n ia  e ty c z ­
ny ch  zasad , c h ro n iący ch  p rzed  n ie p rz e k rac z a n ie m  p ew n y ch  b a r ie r  w  zaanga- 
Zow aniu  sie  w  p rzeZ yw anie tej re la c ji7. P o zo staw ia jąc  o czy w iśc ie  n a  bo k u  
n iew łaśc iw e  czy  w recz  p a ra filn e  zach o w an ia  sek su a ln e , naleZy w sp o m n iec
0 o so b ach , k tó re  cech u ja  sie  p ew n y m  „em o c jo n a ln y m  p ro m isk u ity w izm em ” 
czy  teZ „em o c jo n a ln y m  ek sh ib ic jo n iz m e m ” . O soby  te  sa  sk ło n n e  do sz e ro k ie ­
go d z ie len ia  sie  pew n y m i Z yciow ym i sek re tam i i to  n ie  ty lk o  z w y b ran a  
lic z b a  zau fan y ch  so b ie  o sób , ale n a w e t i z sze rsza  g ru p a  osób , k tó re  b a rd zo  
cze  sto  n ie  sa je sz c z e  p o zn an e  w  w y s ta rc z a jąc y m  w ym iarze .

N ie  naleZy je d n a k  b u d o w ac  przyjaZ ni „za  w sze lk a  c e n e ” i „na  s iłe ” szc z e ­
g ó ln ie  w  je j w arstw ie  em o c jo n a ln e j. S zczeg ó ln ie  u  o sób , k tó re  p o siad a ją  
w ie lk i g łó d  em o c jo n a ln y , moZe zd arzy c  s ie , Ze u  w y b ran eg o  p rz y ja c ie la  b e  - 
dz ie  szukac  sie  u czu c ia , p o p rzez  k tó re  p rag n ie  sie zag a rn ac  te o sobe  ty lko
1 w y łączn ie  d la  sieb ie . W  tak ie j szczeg ó ln e j „fo rm ie  przyjaZ ni is tn ie je  p ew ien  
o d c ien  zach łan n o śc i u czu c io w e j, k tó ra  o b jaw ia  sie  u c z u c ie m  zazd ro śc i o k o n ­
tak ty  p rz y ja c ie la  z o so b am i trzec im i. K iedy  je d e n  p rzy jac ie l je s t  zazd ro sn y  
i p ró b u je  p o siaśc  em o c jo n a ln ie  d ru g ieg o , zw y k le  d o ch o d z i do k o n flik tu . W z a ­
je m n a  szcze ro śc  w obec  s ieb ie , zau fan ie , k ry ty czn y  s to su n ek  do w łasnego  
sp o so b u  reag o w an ia  u  obu  p rzy jac ió ł m o g a  p o zw o lic  im  p o k o n ac  is tn ie jący  
k o n flik t” 8.

W  n au czan iu  K o śc io ła  fen o m en  in ty m n o śc i ja k o  lu d zk ie j p o trzeb y  je s t  n ie  
ty lk o  u zn aw an y , ale i co raz  b a rd z ie j d o w arto śc io w an y , gdyZ n ie  je s t  m oZliw y 
p e łn y  lu d zk i rozw ój b e z  naleZytej tro sk i i zaangaZ ow ania  w  zaZyła przyjaZn.

6 K. Grzywocz, W duchu i przyjaźni, Wyd. Salwator, Kraków 2017, s. 68.
7 Por. K.P. MćĆLONE. Male intimacy, „Touchstone” 4(2001), s. 5-11.
8 J. A ugustyn, Celibat. Aspekty psychologiczne i duchowe, WAM, Kraków 2009, s. 195­

196.



W  je d n y m  z ir la n d z k ic h  p ro g ram ó w  te le w iz y jn y c h  z la t p iecd z ie s ia ty ch  X X  
w iek u  zap y tan o  re k to ra  sem in arium  duch o w n eg o : „C o ro b ic ie  z u c z u c ia m i? ” . 
O d p o w ied z ia ł: „M iazd zy m y  j e ”9. B ad an ia  p o k azu ja  je d n a k , ze b ra k  ludzk ie j 
i d u chow ej fo rm ac ji w  o k res ie  p rzed  S o b o rem  W aty k ań sk im  II b y ł je d n y m  
z czy n n ik ó w  k ry zy su  zw iązan eg o  z n ad u zy c iam i sek su a ln y m i w śró d  d u ch o w ­
nych . A m ery k an in , ks. T ho m as F. N esto r, k tó ry  p o d ja ł sie b a d a n  d o ty czący ch  
p rzezy w an ia  p rzez  k ap łan ó w  sw ej in ty m n o śc i, o d n o to w ał w e w n io sk ach  zna- 
cz a c a  zm ian e  w arto śc io w an ia  i ak cen to w an ia  teg o  p ro b lem u  po V a tic a n u m  II. 
A u to r p isze , ze  „w  o s ta tn im  czas ie  p ro g ra m  d uchow ej fo rm ac ji n ie  k o n c e n tru ­
je  sie je d y n ie  n a  d e lik a tn y m  sp o jrzen iu  n a  tw o rzo n e  p rzez  k ap łan a  re lac je  
m ied zy lu d zk ie , ale  p a trzy  sie n a  n ie  tak ze  k ry ty czn ie  ja k o  n a  czy n n ik i ro z w o ­
ju  n ie  ty lk o  je g o  zd o ln o śc i p a s to ra ln y ch , ale i o so b isty ch . C i, k tó rz y  w  sw o im  
zy c iu  z p o w o d zen iem  w esz li w  b lisk ie  re lac je  m ied zy o so b o w e , p o tra fia  z b u ­
d o w ać  lep sze  re lac je  w  p o słu d ze  i w  ro zw o ju  ich  re lac ji z B o g iem ” 10.

Przez osta tn ie  czterdzieśc i la t zdolnośc do tw orzen ia  m iedzyosobow ych  re ­
lacji sta ła  sie k luczow a charak terystyka  osób duchow nych. Jest ona fundam en ta l­
n a  d la  ludzk iego  rozw oju , duchow ego w zrostu  i pastoralnego  zaangazow ania . 
W ielu  psycho logów  zw raca  b o w iem  uw age  n a  to , ze ludzka seksualnośc ch arak ­
teryzu je  sie n ie  ty lko  potrzebam i na  p łaszczyzn ie  czysto  genitalnej. R ollo  M ay, 
na  przykład , stw ierdził ju z  pod  kon iec la t sześcdziesia tych  X X  w ieku, ze „na j­
bardziej s ilna  po trzeba  cz łow ieka  n ie  je s t  se x  sam  w  sobie, ale pragn ien ie  w ej­
ścia w  re lac je , po trzeba  in tym ności, akceptacji i p rzy jec ia” 11.

P o jec ie  in ty m n o śc i zw ie ra  w  sob ie  o czy w iśc ie  tak ze  e lem en t seksua lny . 
L u d z ie  sp o ty k a ja  sie  b o w ie m  i n a  tej n a jb a rd z ie j in ty m n e j p ła szczy zn ie , k tó ra  
d o ty k a  n a jg łeb szy ch  w y m iaró w  n asze j lu d zk ie j o so b o w o śc i, a p łc io w o śc  je s t  
- j a k  w iad o m o  -  in te g ra ln a  cze  śc ia  cz ło w iek a . P raw d z iw a  in ty m n o śc  p o leg a  
n a  d z ie len iu  sie n ie  ty lk o  zy c ie m  u czu c io w y m , ale i ca ła  g am a  lu d zk ich  
p rzezy c , a co za  ty m  id z ie , z ak ład a  w za jem n o śc  re lac ji i f izy czn y  sposób  ich  
w y razan ia . N iem nie j in ty m n o śc  o ch a rak te rze  sek su a ln y m , to  „ ty lko  je d e n  
z ro d za jó w  z a z y ło śc i” 12, k tó ry  je s t  m o z liw y  w  re la c ja ch  m ied zy lu d zk ich .

9 Por. B. GEARY, Celibacy and Intimacy, w: Priesthood Today. Ministry in a Changing 
World, red. E. Conway, Veritas, Dublin 2013, s. 235.

10 T.F. NESTOR, Intimacy and Adjustment among Catholic Priests, Loyola University, 
Chicago 1993, s. 52.

11 R. May, Love and Will, Norton and Co., New York 1969, s. 311.
12 T.P. RAUSCH, Kapłaństwo i uczuciowość, s. 300.



2. CELIBAT

W  ty m  sam y m  czasie , w  k tó ry m  K ośc ió ł n a  n ow o  o d k ry w ał w arto śc  in ­
ty m n o śc i, c e lib a t ja k o  w arto śc  b y ł n ie  ty lk o  p o w szech n ie  k w estio n o w an y , ale 
i o d rzu can y . W y św iecen i Zonaci ksieZa z in n y ch  o b rząd k ó w  u k azy w a li, Ze 
c e lib a t n ie  je s t  k o n ie c z n y m  w y m o g iem  d o g m a ty czn y m  d la  p e łn ien ia  k a p ła ń ­
skiej p o s łu g i13. Z m iana w  p o d e jśc iu  do lu d zk ie j sek su a ln o śc i, ja k  i z n a c z e ­
n ie  n ad aw an e  ak ty w n o śc i p łc iow ej i sek su a ln em u  sp e łn ien iu , a takZe u c z y n io ­
ne  p rzez  c e lib a ta riu szy  szkody , w y w o łan e  p o p rzez  szerok i w ach la rz  k ry zy só w  
o b y cza jo w y ch  w  K o śc ie le  sp raw ił, Ze p o jaw ił sie  zasad n iczo  in n y  k lim a t 
sp o łeczn y  i ek lez ja ln y  d la  ty ch , k tó rzy  p o d e jm u je  te n  Zyciow y w ybór. 
A n d rew  B ro w n  n a  łam ach  ty g o d n ik a  T h e  G u r a d ia n  n ap isa ł: „T rad y cy jn y  
m o d e l k a p łań s tw a  k a to lick ieg o  n a  Z ach o d z ie  -  g dzie  lu d z ie  Zyja ra z e m  
w  w ie lk ich  g ru p ach , p o d z iw ian i p rzez  p a ra fian , a je d n o c z e śn ie  eg zy sten c ja ln ie  
od  n ich  o d d z ie len i i w  w ie lu  p rzy p ad k ach  przeZ yw ajacy  w  sem in a ry jn y m  
o d o so b n ien iu  w iek  ad o lescen c ji -  m ia ł d o s ta rczy c  im  w ew n e trzn eg o  św ia tła , 
p o p rzez  k tó re  c e lib a t m ia ł w y d aw ac  sie  czym ś n o rm a ln y m  i o siąg a ln y m . T en  
m o d e l k ap łan s tw a  u p ad ł w  k o ncow ej d ek ad z ie  d w u d z ies teg o  w ie k u ” 14.

M arie  K een an  p u b lik u jąc  w y n ik i sw o ich  b ad a n  stw ie rd za , Ze choc m esk o śc  
u  d u ch o w n y ch  je s t  zaw sze  w yso k o  cen io n a , to  n ie s te ty  sam a w  sob ie  je s t  ona  
o b ecn ie  m o cn o  m arg in a lizo w an a  w  sp o łeczen stw ie . Z m ian y  k u ltu ro w e  sp ra ­
w ia ją , Ze co raz  tru d n ie j je s t  Zyc w  c e lib a c ie 15. Ś ean  Ś o m m o n  w y m ien ia  
cz te ry  p o d staw o w e m o ty w ac je  sk łan ia jące  do w y b o ru  c e lib a tu 16:

1. Je s t to  p raw o  K ośc io ła ;
2. Je s t to  d y scy p lin a  ak cep to w an a  ja k o  e lem en t d u ch o w eg o  zaangaZ ow ania  

w  Zyciu duch o w n eg o ;
3. Je s t to  p ew n a  w arto śc  fu n k c jo n a ln a , k tó ra  u z d a ln ia  k ap łan a  do b y c ia  

w  pe łn i w o ln y m  i d o s tep n y m  d la  sw ojej p o sług i;

13 F. Deniau, Une eveque en toute bonne fo i, Fayard, Saint-Amand-Montrond 2011, s. 53. 
„Skadinad bracia z Kościołów wschodnich posiadaja ogromny szacunek dla charyzmatu celibatu 
i wybieraja na swoich biskupów tylko tych, którzy go otrzymali w darze” -  M. Piacenza, 
Ksieźa w epoce nowoczesności, Wyd. Św. Stanisława, Kraków 2013, s. 72.

A. Brown, Cardinal O'Brien has exposed Vatican dishonesty on celibacy, „The Guar- 
dian”5.03.2013,www.guardian.co.uk/commentisfree/andrewbrown/2013/mar/05/cardinal-obrien 
-vatican-dishonesty-celibacy (dostep: 14.01.2018).

15 M. KEENAN, Child Sexual Abuse and the Catholic Church: Gender Power and Organi­
zational Culture, Oxford University Press, Oxford 2012, s. 243.

16 Ś. ŚAMMON, An Undivided Heart, s. 114-116.

http://www.guardian.co.uk/commentisfree/andrewbrown/2013/mar/05/cardinal-obrien


4. Je s t to  d a r  (ch a ry zm at), k tó ry  k ap łan i p rzy jm u je  w  sp osób  w o ln y  ja k o  
d ro g e  zy c ia  E w an g elia .

A u to r cy tu je  m ło d eg o  k s ied za , k tó ry  m ów ił: „M ozesz  sie  m o d lic  i m o d lic , 
a le  n ig d y  n ie  b ed z ie sz  sie m o d lił o p raw o do ch a ry z m a tu ” 17. T. N es to r  za- 
u w azy ł, ze  32 z 34 d u ch o w n y ch , k tó ry ch  u d a ło  m u  sie  p o w strzy m ac  p rzed  
p o rzu cen iem  k ap łan stw a , p o w ied z ia ło  m u, ze b y li c e lib a ta riu szam i ty lko  
d la teg o , ze w y m ag ało  teg o  od  n ich  p raw o  K o śc io ła 18. D la  ty ch  m ezczy zn , 
i w ie lu  im  p o d o b n y m , w y d aje  sie  w recz  n iem o z liw y m  w sk azan ie  rac jo n a ln eg o  
a rg u m en tu , k tó ry  m ó g łb y  ich  p rzek o n ac , do teg o , ze ich  o fia ra  i z an eg o w an ie  
p o d staw o w y ch  lu d zk ich  p o trzeb , ta k ic h  ja k  zy c io w e  to w arzy szen ie  i sek su a ln a  
in ty m n o śc , m o ze  n ab ie rac  ja k ie g o ś  g łeb szeg o  zn aczen ia . Je s t je d n a k z e  m ozli- 
w e i k o n ieczn e , aby p o k azac , ze k ap łan  m o ze  zyc  w  pe łn i i zd ro w o  bez  
seksua lne j intym nosści.

3. ZDROWY CELIBAT

Z  p u n k tu  w id zen ia  p sy ch o lo g ii zn am io n am i zd row o  p rzezy w an eg o  ce lib a tu  
sa: p o czu c ie  teg o , k im  je s te m  (sam o św iad o m o śc), ak cep tac ja  w łasnej o r ie n ­
tac ji sek su a ln e j, o d k ry c ie  w arto śc i b lisk o śc i o raz  zd o ln o śc i do in ty m n o śc i, 
u m ie je tn o śc  u cz e n ia  sie d z iek i re la c jo m  m ie d z y lu d z k im  o raz  p o strzeg an ie  
w łasne j sek su a ln o śc i ja k o  e lem en tu  sk ład o w eg o  z y c ia  d u ch o w eg o  i re lig ijn eg o  
n iz  ja k o  p rze s trzen i, k tó ra  n a lezy  tłu m ic  czy  p o te p ia c 19. O dn o sząc  sie  do 
ch a rak te ry s ty k i i w y m ag an y ch  k w a lif ik ac ji k o n ieczn y ch  do p rzy jec ia  św ieceń , 
św . Jan  P aw eł II n ap isa ł, ze  „ fo rm ac ja  lu d z k a  k ap łan a  o k azu je  sie szczeg ó ln ie  
w azn a  ze w zg led u  n a  ty ch , do k tó ry ch  sk ie ro w an a  je s t  je g o  m isja . W łaśn ie  
po to , zeby  je g o  p o s łu g a  b y ła  po lu d zk u  ja k  n a jb a rd z ie j w ia ry g o d n a  i ła tw a  
do p rzy je  c ia , k ap łan  w in ien  k sz ta łto w ac  sw a  lu d z k a  o so b o w o śc  w  tak i sposób , 
b y  s taw ac  sie  d la  in n y ch  po m o stem , a n ie  p rze szk o d a  w  ich  sp o tk an iu  z Je z u ­
sem  C h ry stu sem , O d k u p ic ie lem  cz ło w iek a . K o n ieczn e  je s t, b y  k ap łan , b io rąc  
p rzy k ład  z Jezu sa , k tó ry  «w ied z ia ł, co w  cz ło w iek u  sie  k ry je»  (J 2 ,25 ; por. 
8 ,3 -11 ), u m ia ł p o zn aw ac  do g łeb i w n etrze  cz ło w iek a , o d g ad y w ac  tru d n o śc i 
i p ro b lem y , u ła tw ia c  sp o tk an ie  i d ia lo g , zd o b y w ac  zau fan ie  i n aw iazy w ac

17 Tamże, s. 115.
18 T.F. NESTOR, Intimacy and Adjustment, s. 52.
19 Por. J.W. CIARROCCHI, R.J. Wickś, Psychoterapia duchownych i osób zakonnych, tłum. 
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w sp ó łp ra c e , w y razac  sp o k o jn e  i z ró w n o w azo n e  sad y ”20. P ap iez  zw ró c ił tak - 
ze u w ag e  n a  k o n ieczn o śc  m o d litw y , w ew n etrzn e j w o ln o śc i, zd o ln o śc i do 
w ch o d zen ia  w  re la c je  z in n y m i, a tak ze  n a  w łaśc iw ie  p o je te  w y ch o w an ie  
seksualne .

O sobom , k tó re  o d czu w a ja  g łeb o k ie  zaw sty d zen ie , w ine  lub  w ro g o śc  w  s to ­
su nku  do p ro b lem ó w  sek su a ln y ch , p o w in n a  zo stac  u d z ie lo n a  p rzed  p rzy jec iem  
św iecen  fach o w a  pom oc lu b  tez  ad ek w atn a  w sk azó w k a , ze  zy c ie  w  k a p ła ń ­
stw ie  n ie  je s t  to  d la  n ich  w ła śc iw y m  sp o so b em  re a liz a c ji zy c io w eg o  p o w o ła ­
n ia , g dyz  w  p rzec iw n y m  raz ie  m o g a  on i o d czu w ac  po w azn e  b ra k i w  zd ro w y m  
p rzezy w an iu  w łasnej sek su a ln o śc i. S em in arzy śc i, k tó rzy  n ie  m a ja  w iek szy ch  
p ro b lem ó w  w  tej m a te rii, n ie  m a ja  tez  n a jcześc ie j w iek szy ch  tru d n o śc i w  b y ­
c iu  tran sp a ren tn y m i w  p ro cesie  fo rm acji. S a n ie s te ty  i tacy , k tó rz y  z b o jazn i 
p ró b u ja  u k ry w ac  lub  p rzy n a jm n ie j n ie  p ró b u ja  o d k ry w ac  p rzed  in n y m i sw ych  
p ro b lem ó w  z d z ied z in y  sek su a ln o śc i z obaw y , ze m o g lib y  zo stac  re leg o w an i 
z sem in a riu m  lu b  n ied o p u szczen i do św iecen . W arto  p o w tó rzy c  to , co  zosta ło  
ju z  p o w ied z ian e , ze kap ła iis tw o  n ie  je s t  m ie jsc e m  d la  n ied o jrza ły ch  m e z - 
czyzn , k tó rzy  ch c a  u n ik n ac  w yzw ali św ia ta  i d o jrza ły ch  re lac ji m ied zy lu d z- 
k ich  lu b  k tó rzy  sa  n iep ew n i co do sw ojej seksua lne j to z sa m o śc i21.

W śró d  w ie lu  cech , k tó ry m i p o w in n i ch a rak te ry zo w ac  sie  k an d y d ac i do 
kapłainstw a, n a  szczeg ó ln a  u w ag e  zasłu g u ja : „p o zy ty w n e  i s tab iln e  p o czu c ie  
w łasne j -  m e  skiej -  to z  sam o śc i o raz  zd o ln o śc  do tw o rzen ia  d o jrza ły ch  re lac ji 
z in n y m i o so b am i czy  g ru p am i osób ; trw a łe  p o czu c ie  p rzy n a lezn o śc i do 
w sp ó ln o ty , k tó ra  sta je  sie  fu n d am en tem  p rzy sz łe j w sp ó ln o ty  z p re z b ite riu m  
i o d p o w ied z ia ln e j w sp ó łp racy  z p o s łu g a  b isk u p a ; w o ln o śc  w  p o św iecen iu  sie 
w ie lk im  id e a ło m  i sp ó jn o śc  w  ich  co d z ien n e j rea lizac ji; o d w ag a  w  p o d e jm o ­
w an iu  d ecy z ji i w ie rn o śc  p o w z ie ty m  zo b o w iązan io m ; p o zn an ie  s ieb ie , sw o ich  
w łasn y ch  ta len tó w , a le  i o g ran iczen , p ró b u jac  je  z in teg ro w ac  z p o czu c iem  
w łasne j w arto śc i w  o b liczu  B oga; zd o ln o śc  do k o ry g o w an ia  s ie ; u m iło w an ie  
p iek n a  ja k o  «b lask u  p raw d y »  i sz tu k a  je g o  ro zp o zn aw an ia ; zau fan ie , k tó re  
ro d z i sie  z szacu n k u  d la  in n y ch  i ich  p raw d z iw eg o  p rzy jec ia ; zd o ln o śc  k a n d y ­
d a ta  do in teg rac ji w łasnej sek su a ln o śc i, zg o d n ie  z je j c h rze śc ijań sk ą  w iz ja , 
b io rac  p rzy  ty m  pod u w ag e  o b o w iązek  zach o w an ia  c e lib a tu ”22.

20 Jan Paw eł II. Adhortacja apostolska Pastores dabo vobis, nr 43 [dalej: PDV].
21 G. G reshake, Essere preti in questo tempo. Teologia — Prassi — Spiritualita, Queri- 

niana, Brescia 2008, s. 407.
22 K ongregacja  ds. Edukacji K atolickiej, Wskazania odnośnie do kompetencji psycho­

logicznych w momencie przyjmowania i w czasie formacji kandydatów do kapłanstwa, w: 
Gratias Agamus Domino Deo nostro. Ksiega honorowa dedykowana Ksiedzu Jerzemu Palmskie-



Z d ro w a  in ty m n o śc  -  o b o je tn ie  czy  k to ś  b y ł u p rzed n io  ak ty w n y  sek su a ln ie  
czy  tez  n ie  -  w y m ag a  n ie  ty lk o  m ied zy o so b o w y ch , ale i w ew n a trzo so b o w y ch  
z d o ln o śc i23. S am o św iad o m o śc  je s t  k lu c z o w a  zd o ln o śc ią , k tó ra  k ro czy  b e z ­
p o śred n io  po zd o ln o śc i sam o o b jaw ien ia  sie d ru g iem u . Z n aczący  m o m en t 
w  ro zw o ju  w łasne j d o ro s ło śc i p rzy p ad a  n a  ok res, w  k tó ry m  o so b a  po d e jm u je  
w y zw an ie  w sp ó łd z ie len ia  z d ru g im  czeg o ś, co  je s t  a lbo  b a rd zo  znaczące , albo 
b a rd zo  b o le sn e  d la  je g o  z ycia . P o d e jm u jąc  sie  teg o  ry z y k a  w  pełnej zau fan ia  
re lac ji p rzy jazn i, n ie  ch o d z i je d y n ie  o to , zeby  u k azac  d ru g iem u  po staw e 
ak cep tac ji i m iło śc i, ale  o to , aby  w sk azac , ja k  b a rd zo  je s t  cen n y  w  oczach  
d rug ie j o soby . C i, k tó rzy  n ie  p o tra fia  teg o  u czy n ic , z pow o d u  b o ja z n i lub  
b ra k u  zd o ln o śc i, s trac ili zn aczący  k lu cz  w  p ro cesie  au to ro zw o ju  w łasnej 
o so b o w o śc i i d o jrza ło śc i, a p rzez  to  m o g a  b y c  m n ie j e fek ty w n i w  p racy  p a ­
s to ra lne j.

A by  zyc  „zy c iem  c e lib a ta r iu sza ” o raz  s tw o rzy c  i p o d trzy m y w ac  in ty m n a  
re la c je , k ap łan  m u si m iec  w łaśc iw e  p o czu c ie  sensu  w łasn eg o  zy c ia  i ja sn o  
o k reślo n e , a le  te z  i zd ro w e, g ran ice  sw o ich  zachow ań . K azd a  o so b a  d o ro s ła  
m u si n au czy c  s ie , w  ja k i sposób  d o k o n y w ac  sam o k o n tro li, za ró w n o  co do 
sw o ich  zach o w ań  zew n e trzn y ch , ja k  i s tan u  u czu c io w eg o . N a szcześc ie  je s t  
m o z liw e  w y p raco w an ie  n a  ty m  p o lu  p ew n y ch  u m ie je tn o śc i. U p ad ek , je ś l i  ju z  
sie  zd arzy , n ie  o zn acza  je sz c z e , ze je g o  d o ty ch czaso w e  zaan g azo w an ie  w  z y ­
cie  w  ce lib ac ie  n ie  m ia ło  w arto śc i. L ek c ja  ta  p o w in n a  b y c  p o u czen iem , aby 
o d n o w ic  sw o je  zy c ie  w  całej je g o  in teg ra ln o śc i i w ie rn o śc i. M oze to  b y c  
u czy n io n e  p o p rzez  o so b is ta  re fle k s je  i w ew n e trzn a  k o n fro n ta c je  z p ie rw o tn y ­
m i w arto śc iam i, k tó re  sk ło n iły  m e z czyzne  do p ó jśc ia  d ro g a  p o w o łan ia24. 
R e flek s ja  ta  i d ia log  zd a ja  sie b y c  je d n a k  b a rd z ie j e fek to w n e  i szczere , je ś li  
sa  p o d e jm o w an e  w obec  zau fan eg o  p rzy jac ie la , p ro fe s jo n a ln eg o  te rap eu ty  lub  
k ie ro w n ik a  duch o w eg o . T ak a  ro zm o w a -  n ie n a z b y t ła tw a  -  n a jp ra w d o p o d o b ­

mu Rektorowi Wyzszego Śląskiego Seminarium Duchownego w latach 2006-2013, tłum. W. Sur- 
miak, red. M. Panek, J. Wilk, Katowice 2014, s. 320. Paweł VI w encyklice Sacerdotalis 
caelibatus (24.06.1967) w bezpośredni sposób traktuje o tej koniecznej zdolności kandydata 
do kapłaństwa w numerach 63-64. Konkluduje w numerze 64: „Do takiego bowiem zycia, jakie 
ma wieśc bezzenny kapłan, zycia i wewnetrznie, i zewnetrznie intensywnie poświeconego 
sprawom Bozym, wymagającego wielkiej roztropności, bynajmniej nie nadaje sie kandydat, 
który pod wzgledem cielesnym, duchowym i moralnym nie jest wyposazony w konieczne przy­
mioty; a nie nalezy sie spodziewac, ze w tej dziedzinie łaska Boza uzupełni to, czego zabrakło 
naturze”; por. takze: PDV 44.

23 Por. M. Pable, Skills Needed fo r  Celibacy, „Review for Religion” 3(1998), s. 275-285.
24 D. Bohr, The Diocesan Priest. Consecrated and Sent, Liturgical Press, Collegvile 2008, 

s. 145.



niej zw ie rac  b e d z ie  w  sob ie  p o s tu la t zm ian y  p ew n y ch  zach o w ali czy  Zycio- 
w y ch  p rio ry te tó w .

4 . s a m o ś w i a d o m o ś ć :  i d u c h o w o ś ć :

A u to rzy  p iszący  n a  te m a t ce lib a tu , w ie rn o śc i i in ty m n o śc i zaw sze  p o d k re ­
ś la ją , Ze is to tn y m  e lem en tem  przeZ yw ania  ty ch  rzeczy w is to śc i je s t  k u lty w o ­
w an ie  zd ro w eg o  Zycia d u ch o w eg o , k tó re  m usi b y c  n ie jak o  m ó z g ie m  k a p ła ń ­
sk iego  zaangaZ ow ania. N ie s te ty  w ie lu  p rezb ite ró w  n ie  w y p raco w ało  w  sob ie , 
juZ to  n iezb ed n y ch  u m ie je tn o śc i zw iązan y ch  z o so b is ty m  Z yciem  m o d lite w ­
n ym , juZ to  o p u śc ili te  p rak ty k e  z p o w o d u  n ad m ia ru  o b o w iązk ó w  zw iązan y ch  
z p o słu g a  lu b  -  b y c  m oZe -  z p o w o d u  p o czu c ia  n iead ek w a tn o śc i czy  u p a d ­
k ó w  w  p rzes trzen i ich  Zycia duch o w eg o . Ilek ro c  cz ło w iek  p o d e jm u je  p rak ty k e  
re fle k s ji n ad  sw o im  Z yc iem , o d k ry w a  je d n o c z e śn ie , Z e w z ra s ta  w  sam o św ia ­
d o m o śc i teg o , k im  je s t. Ś ta je  sie  b o w ie m  b a rd z ie j św iad o m y  sw o ich  p rag n ień , 
n ad z ie i, m arzen , obaw , tro sk  czy  p o trzeb . Ś am  u czy  sie  teg o , co  sp raw ia , Ze 
je s t  z ły  lu b  sm utny , czego  p rag n ie  (takZe n a  p łaszczyZ nie  p rag n ien  n a tu ry  
sek su a ln e j) i co  sp raw ia , Ze s ta je  sie  n iesp o k o jn y .

P o słu g a  k ie ro w n ik a  d u ch o w eg o  p o w in n a  w  p ie rw sze j k o le jn o śc i k łaśc  
n a c isk  n a  p rzek azan ie  k ie ro w an em u  u m ie je tn o śc i u s ły sz e n ia  B oZego g ło su  
p o d czas m o d litw y , k tó ry  p o w in ien  stac  sie z a p ro sz e n iem  do w zro stu  p o ś r o d ­
k u , a n ie  ty lk o  p o m im o  Z yciow ego z a tra c en ia 25. D o św iad czen ie  m ed y tac ji 
d o s ta rcza  m oZ liw ości k o n tak tu  z Jezu sem , k tó ry  moZe w zm o cn ic  p o czu c ie  
sensu  p o w o łan ia , k tó re  złoZył w  sercu  p rzy jm u jąceg o  sak ram en t św iecen  
i w  p rz y je ty m  d arze  ce liba tu .

Z d o ln o śc  s łu ch an ia  k ry ty k i i p ew n y ch  in fo rm ac ji zw ro tn y ch  d o ty czący ch  
w łasne j o so b y  takZe p o w o d u je  w z ro s t sam o św iad o m o śc i. W  ty m  p ro cesie  
n iezw y k le  w aZ nym  je s t  zd o b y c ie  sie  n a  cn o te  p o k o ry  i p rzy jm o w an ia  w ie lu  
sp raw  ze  z d ro w y m  p o czu c iem  h u m o ru . A ro g an c ja  i p o m p a ty czn o śc  n ie  sa  
d o b ry m i p rzy jac ió łm i sam o św iad o m o śc i. P rezb ite rzy , k tó rzy  u n ik a ja  sposobów  
w zro stu  w  sam o św iad o m o śc i, o g ran icza ją  n ie  ty lk o  zd o ln o śc  ad ek w atn eg o  
p o k ie ro w an ia  sw o im  Z yciem  ja k o  ce lib a ta riu sze , ale i zm n ie jsz a ją  s to pn iow o  
sw o je  zaangaZ ow anie  p a s to ra ln e  p o p rzez  p o w ie rzch o w n e  w y k o n y w an ie  sw o ich  
ob o w iązk ó w , d y s tan so w an ie  sie od  p o słu g i i w sp ó ln o ty  kapłainskiej, a co

25 R.J. Wickś, Preyerfulness: Awakening to the Fullness o f Life, Śorin Books, Indiana 
2009, s. 65.



w iecej sa  n a ra z eni tak ze  n a  zan iech an ie  ich  o so b is teg o  w zro stu  ja k o  w  pełn i 
d o jrza ły ch  m e z czy zn 26.

5. PRZESZKODY W ZDROWYM PRZEZYW ANIU INTYMNOŚCI CELIBATU

Je s t rz e c z a  n iew ą tp liw ie  p raw d z iw a , ze zy c ie  w  czy sto śc i (czy  to  w  z w ią z ­
ku , czy  w  p o jed y n k e) n ie  je s t  m o z liw e  b e z  sam o d y scy p lin y . R o n a ld  R o lhe i- 
ser, au to r k s ia z e k  z zak resu  teo lo g ii d u ch o w o śc i i w z ie ty  rek o lek c jo n is ta , 
p rzy p o m in a , ze k azd y  z nas je s t  w  p ew ien  sp osób  „n iedokoinczony” i w łaśn ie  
to  u m ie je tn o śc  d o s trzezen ia  teg o  fak tu  je s t  p raw d z iw a  d ro g a  ku  ak cep tac ji 
n aszeg o  c z ło w ieczen s tw a27. N ik t z nas n ie  m o ze  m iec  w  zy c iu  w szy stk ieg o , 
czego  zap rag n ie . W szy scy  z y jem y  w  n ap ie  c iu  p rag n ien ia  czeg o ś w ie  ce j, p rzy  
c zy m  p rag n ien ie  i w y b ó r jed n e j m o z liw o śc i p o w iązan y  je s t  n ie jed n o k ro tn ie  
z k o n ie c z n o śc ią  rezy g n ac ji z innej w arto śc io w ej i dob re j o p c ji28. C e lib a t je s t  
w y b o rem  p ew nego  „ n ie” , k tó re  je s t  w  s łu zb ie  p ew n em u  „ ta k ” . T y m  „ ta k ” je s t  
s łu zeb n e  k ap łan s tw o , k tó re  w y m ag a  od  p o w o łan eg o  „ n ie” d la  o so b is teg o  
m a łzen s tw a  i re lac ji sek sua lnych .

Je ś li k ap łan sk ie  z yc ie  ro zu m ian e  je s t  je d y n ie  ja k o  o d g ry w an ie  kapłainskiej 
ro li, k tó re  m o zn a  b y  n azw ac  „p ro w ad zen iem  p o d w ó jn eg o  z y c ia ” , je s t  p ie rw ­
sza  ja sk ra w a  p rzeszk o d a  w  szcze ry m  p rzezy w an iu  in ty m n o śc i w  re lac ji p rz y ­
ja c ie lsk ie j. K ap łan i, k tó rzy  n ad m ie rn ie  in w e s tu ja  je d y n ie  w  ic h  „św ia to w y  
i h ie ra rc h icz n y  im a g e ” , z w ie lk a  tru d n o śc ią  zd o b y w a ja  sie  n a  tw o rzen ie  z d ro ­
w y ch  i z azy ły ch  re lac ji. Z aan g azo w an i sa  je d y n ie  w  p o p raw n e  o d g ry w an ie  
sw ojej k ap łan sk ie j ro li, n ie je d n o k ro tn ie  u w ik łan i w  p ew n a  n u te  n a rcy zm u , 
w zm o cn io n eg o  p rzez  sw o is ta  p o stac  k le ry k a lizm u , zad a jaceg o  ty tu łu  do sp e ­
c ja ln eg o  sp o so b u  tra k to w a n ia  ich  w  społeczeinstw ie i w  p rze s trzen i e k le z ja l­
nej. N arcy śc i m o g a  b y c  n a  sw ój sposób  cza ru jacy , ek scy tu jący  i n a  sw ój 
sp osób  m o g a  b a rd zo  czesto  w n o sic  do re lac ji sp o łeczn y ch  p ew n a  n o w a  e n e r­
g ie  , je d n a k z e  ich  p o trzeb y  i w y so k ie  p o czu c ie  w y m ag an  w zg led em  in n y ch  
k o lid u je  z tw o rz e n ie m  d w u stro n n y ch  re lac ji o raz  ich  sek su a ln y m i p o trzeb am i, 
k tó re  m o g a  p ro w ad z ic  do teg o , co L en  Ś p erry  n azw ał „ p su d o in ty m n o śc ia ” . 
W  tej p o staw ie  in ten sy w n e  sek su a ln e  u c z u c ia  sa  in te rp re to w an e  ja k o  rz e c z y ­

26 Z. Kroplewski, Kryzysy kapłanskie. Analizy psychologiczno-formacyjne, WAM, Kraków 
2010, s. 34.

27 R. R olheiser, The Holy Lodging, Doubleday, New York 1999, s. 56.
28 Ś. ŚAMMON, An Undivided Heart, s. 21.



w ista  in ty m n o śc 29. O soby  tak ie  b a rd zo  cze  sto sa  sz tu czn e  w e w zajem n y ch  
re la c ja ch  i sk ło n n e  do w y k o rzy s tan ia  d rug ie j o so b y  je d y n ie  d la  sw o ich  p a r ty ­
k u la rn y ch  celów .

W ie lu  au to ró w  rad z i, aby  d u ch o w n i znaleZ li sob ie  h o b b y  lub  z a in te re so ­
w an ia , k tó re  n ie jak o  ro z sz e rz a  ic h  Zycie i u k ie ru n k u je  je  do w sp ó łd z ie len ia  
sw ych  p rzy jem n o śc i z in n y m i (czesto  z in n y m i k ap łan am i) i d o s ta rc z a  a lte r­
n a ty w n eg o , to  zn aczy  zd ro w eg o , Z ródła zad o w o len ia . N ie s te ty  sa  k ap łan i, d la  
k tó ry ch  w o lny  czas m oZe b y c  p o św ieco n y  w y łączn ie  ak ty w n o śc i zw iązanej 
z Z yciem  re lig ijn y m . N ie jed n o k ro tn ie  p rzy b ie ra  o n  fo rm e p ew n y ch  p rak ty k  
czy sto  d ew o cy jn y ch . T ak ie  w y k o rzy sty w an ie  w o ln eg o  czasu  m oZe b y c  n iem al 
trw a ła  p rze szk o d a  w  d o jrz a ły m  przeZ yw aniu  in ty m n o śc i.

G en eza  p o jaw ia jąceg o  sie  p ro b lem u  z in ty m n o śc ią  n ie  je s t  na jcześc ie j 
je d n o p rz y c z y n o w a , ale je s t  to  zach o w an ie  ad d y ty w n e , czy li b e  dace  w y n ik iem  
w ie lu  sk ład n ik ó w . W ie lu  au to ró w  p o zy c ji z zak resu  teo lo g ii Zycia d u chow ego  
zw raca  u w ag e  n a  fak t, Ze w ch o d zen ie  w  co raz  b a rd z ie j p ro m isk u ity w n e  r e ­
la c je  m ied zy o so b o w e , ja k  i w  k o m p u lsy w n e  k o rzy stan ie  z p o rn o g ra ficzn y ch  
s tro n  in te rn e to w y ch , je s t  w ie lk im  w o ła n ie m  o p raw d z iw a  in ty m n o śc  w  Zy- 
c iu 30. Ś tro n y  in te rn e to w e  d a ja  uZ ytkow nikow i d o św iad czen ie  pew nej ilu z ji 
in ty m n o śc i, gdyZ p o p rzez  w izu a ln a  s ty m u la c je , d o s ta rc z a ją  p o czu c ia  p o d n ie c e ­
n ia  i p o b u d zen ia . JednakZ e b a rd zo  cze  sto  p ro w ad za  takZe do in ten sy w n eg o  
p o czu c ia  w in y  z p o w o d u  rezy g n ac ji z k ap łań sk ie j tro sk i o Zycie d uchow e 
i zm arn o w an y ch  w ie lu  g o d z in  na  su rfo w an iu  po n ie o g ran iczo n y ch  m ate ria łach  
d o s tep n y ch  o n lin e .  W arto  pam ie tac , Z e cze  sto  o d b y w a sie to  w  no cy , gdy 
zd o ln o śc  sam o k o n tro li je s t  zn aczn ie  p o m n ie jszo n a . P o d czas gdy  zd o ln o śc  do 
p rzeZ yw ania  sam o tn o śc i je s t  z d ro w y m  w sk aźn ik iem  p o siad an e j zd o ln o śc i do 
in ty m n o śc i, to  o g ląd an ie  p o rn o g ra fii cze  sto p ro w ad z i do izo lac ji i p o czu c ia  
w s ty d u 31.

Z  k o le i p o czu c ie  o sam o tn ien ia  w  Zyciu k a p ła ń sk im  je s t  p o w iązan e  z tru d ­
no śc iam i z Z yciem  w  ce lib ac ie  i w  zd row ej in ty m n o śc i. D ean  H oge w  sw o im  
stu d iu m  p o św ieco n y m  k ap łan o m , k tó rzy  p o rzu c ili p o s łu g e  w  p ie rw szy ch  
p iec iu  la ta c h  po p rzy jec iu  św ieceń , zauw aZ ył, Ze w szy scy  on i czu li sie  osa-

29 L. ŚPERRY, Sex, Priestly Ministry and the Church, Liturgical Press, Collegville 2003, 
s. 78.

30 G.J. Mc Glone, Internet i pornografia, w: Ku uzdrowieniu i odnowie. Materiały z sym­
pozjum dla biskupów, przełozonych zakonnych o seksualnym wykorzystywaniu osób niepełnolet­
nich. Papieski Uniwersytet Gregoriański, 6-9 lutego 2012, tłum. Z. Kasprzyk, WAM, Kraków 
2012, s. 236.

31 T. VINCIGUERRA, Pornografia. Cosa ne dice la Chiesa?, Edizioni Śan Paolo, Cinisello 
Balsamo 2017, s. 92-93.



m o tń ień i i n ie d o c e n ie n i32. W zm ag a ła  to  w szy stk o  u tra ta  p o czu c ia  m is ji i d u ­
ch o w eg o  w ig o ru , p o rzu cen ie  p rak ty k  d u ch o w y ch , „o czek iw an ie  n a  w ie c e j” 
i n iem o zn o śc  o s iag n iec ia  teg o , p rzy jec ie  s ty lu  zy c ia , k tó ry  n ie  je s t  zg odny  
z p ro s to ta  E w an g e lii, szu k an ie  za s tep czy ch  fo rm  p rzy jem n o śc i, czy li k o m p e n ­
sac ja  p ro b lem ó w  p o p rzez  n ad u zy w an ie  a lk o h o lu  lu b  m ed y k am en tó w , p o sz u k i­
w an ie  u p rag n io n eg o  za jec ia , sek su a ln a  g ra ty fik ac ja , w ład za  lu b  am b ic je  n a u ­
k o w e33. W szy stk ie  te  zach o w an ia  m o g a  s tac  w  sp rzeczn o śc i z lu d zk im i p o ­
trzeb am i zb u d o w an ia  p raw d ziw ej in ty m n ej re lac ji i z y c ia  w  ce lib ac ie  na  z d ro ­
w y sp o só b 34.

6. OKRESY Z  YCIA

B ern ard  B o n n o t n ap isa ł b a rd zo  in s tru k ty w n y  arty k u ł, k tó ry  p o m ag a  w  w y- 
ró zn ien iu  p ew n y ch  e tap ó w  zy c ia  w  ce lib ac ie . A u to r su g eru je , ze w  p ie rw ­
szy ch  la tach  p o słu g i k ap łan i ja k o  „m łodzi d o ro śli d^z a do p ro w ad zen ia  z yc ia  
w  ce lib ac ie , g dyz  n a  o gó ł n ie  s to ja  w  o b liczu  g łeb o k ich  w y zw ań  zw iązan y ch  
z ich  p o s łu g a ”35. Inni tw ie rd za , ze  w  ty m  o k res ie  w y step u je  sw o ista  k o m b i­
n a c ja  id ea lizm u  i z ad o w o len ia  w  p o słu d ze , k tó re  b a rd zo  cze  sto  n io sa  m łodego  
k ap łan a  w  p ie rw szy ch  la ta c h  je g o  p racy  d u szp aste rsk ie j. M ło d y  p re z b ite r  s tara  
sie  b y c  św iad o m y m  sw ych  sek su a ln y ch  p rag n ień  i po zad ań , ale je s t  tez  św ia ­
do m y  w sp arc ia , k tó re  je s t  m u  u d z ie lan e , aby  w y trw ał w  z ło zo n y m  p rz y rz e cz e ­
n iu . B yc m oze p o jaw ia  sie  w  n im  tak ze  c zy s ta  b o ja z ń  p rzed  z łam an iem  zło- 
zo n y ch  p rzy rzeczeń . D la  m ło d y ch  k ap łan ó w  o sk ło n n o śc iach  h o m o se k su a l­
n y ch , p rag n ien ie  u n ik n ie  c ia  u ja w n ie n ia  ich  o rien tac ji lu b  n ie u m ie je tn o śc  w ła ­
śc iw ego  s taw ien ia  czo ła  p ro b lem o w i p rzed  sam y m  soba, rek o m p en so w an e  je s t  
p rzez  a trak cy jn o śc  pod je te j p o s łu g i i s łu zb y  B ogu , co  m o ze  p ro w ad z ic  do 
ca łk o w iteg o  u n ik a n ia  czy  w recz  n a ta rczy w eg o  w y p ie ran ia  tem a tó w  z w ią z a ­
n y ch  z to z sa m o śc ia  i p o trzeb am i sek su a ln y m i. H enri J .M . N o u w en  w  sw o im  
o p raco w an iu  I n ty m n o s c  o p isu je  te  sy tu ac je  w  n a s te p u ja c y  sposób : „P e łen  
zap a łu  do p racy  m ło d y  k s iąd z  rzu ca  sie  do d z ia łan ia  ja k  p raw d z iw y  n a ś la ­

32 Por. D.R. HOGE, Priests o f the the First Five Years: Satisfaction and Dissatisfacions, 
„Touchstone” Winter 2001, s. 27-30.

33 F. Leśniak, R. Popowski, Formacja ludzka powołanych do kapłanstwa, Wyd. KUL, 
Lublin 2006, s. 211.

34 Por. K. PAWLINA, Formacja do kapłanstwa w polskich seminariach, Wydawnictwo 
Sióstr Loretanek, Warszawa 2008, s. 67-71.

35 Por. szerzej: B.R. BONNOT, Stages in a Celibate's Life, „Human Development” 3(1995), 
s. 1-22.



d o w ca  P e lag iu sza . B ardzo  szybko  m o ze  stac  sie o fia ra  teg o , co p o stro n n y  
o b se rw a to r n azw a łb y  « k o m p lek sem  zb aw ien ia» . Je ś li ch o d z i o je g o  te ry to ­
riu m , je s t  n iem al w szech o b ecn y . Z ad n a  g ru p a  b ib lijn a , z eb ran ie  T o w arzy stw a  
R o d z icó w  i N au czy c ie li, cświczenia h a rce rzy , zg ro m ad zen ie  H o ly  N am e, so ­
c ja ln e , f in an so w e  czy  p o b o zn e  sp o tk an ie  n ie  m o ze  sie  o d b y c  b ez  n ieg o . R o z ­
m aw ia  p raw ie  z kazd y m , k to  go o to  p ro si, u d z ie la  p o rad  p a ra fian o m , k tó rzy  
m a ja  k ło p o ty , d o rad za  parom , u czy  w  szko le  p o d staw o w ej, zaw odow ej i ś red ­
n iej i je s t  p rzez  ca ły  czas g o tów  do p o m o cy  k azd em u , k to  go p o trzeb u je  
z w y ja tk iem  je d y n ie  sieb ie  sam ego . [ . . . ]  O to k o m p lek s  zb aw ien ia  w  całej 
k rasie . Jak  d łu g o  m o ze  to  trw ac?  D w a, cz te ry , m o ze  p iec  la t, a p o tem  w sz y s t­
ko  zaczy n a  sie zm ien iac . K sied zu  n ie  u d a je  sie  u d o sk o n a lic  św ia ta  w okół 
sieb ie  tak , ja k  zak ład a ł, a i lu d z ie  n ie  z m ien ili sie  szczeg ó ln ie  od  m o m en tu  
je g o  p rzy b y c ia . [ . . . ]  W  je g o  p o k o ju  n ie  m a  zad n y ch  n o w y ch  k siazek , n ie  m a 
tez  n o w y ch  p o m ysłów . K siadz  zaczy n a  o d czu w ac  apa tie  i n u d e  o raz  zadaw ac  
sob ie  p y tan ie : «C o ja  w łaśc iw ie  ro b ie ? N ic sie n ie  zm ien ia , a j a  je s te m  co raz  
b a rd z ie j zm eczo n y  d z ia łan iem , lu d zm i, soba» . B ierze  gó re  zm eczen ie  -  f i ­
zy czn e  z p o w o d u  b rak u  snu, p sy ch iczn e  z p o w o d u  b rak u  m o ty w ac ji o raz  
d u ch o w e z n ied o sta tk u  in sp ira c ji -  p ro w ad zące  do ob o je tn e j rezy g n ac ji, w z ra ­
sta jące j iry tac ji, a n a w e t n u rtu jące j d e p re s ji”36.

R ozw ój m ezczy zn y  w  je g o  la ta c h  d w u d z ie s ty ch  i p o czą tk u  la t trz y d z ie ­
sty ch  je s t  sk o n cen tro w an y  w o kó ł p rag n ien ia  sp raw d zen ia  sieb ie  i b y c ia  c z ło ­
w iek iem  sukcesu . P raw d z iw e  w y zw an ia  p rzy ch o d zą  je d n a k  w  w iek u  średn im , 
k ied y  to  p rzezy w an ie  c e lib a tu  m o ze  strac ic  coś ze sw ego  p ie rw o tn eg o  id e a ­
lizm u , co  w ie  cej, m o z  e p o jaw ic  sie d o św iad czen ie  u p ad k u , z ran ien ia  czy 
n ie z a d o w o le n ia  z posłu g i. W  ty m  o k resie  zy c ia  p raw ie  zaw sze  p o jaw ia  sie 
p rag n ien ie  w e jśc ia  w  in ty m n a  re la c je  z d ru g a  osoba. B yc ie  s in g lem  b y w a  
p o strzeg an e  ja k o  u tra ta  w azn y ch  lu d zk ich  p o trzeb  i d o św iad czen . W łaśc iw y m  
w y jśc iem  z tej sy tu ac ji je s t  w y p raco w y w an ie  w  sob ie  zd o ln o śc i do b y c ia  
w sp ó łc z u ją c y m  i tw ó rc z y m  w  tw o rzen iu  m ied zy lu d zk ich  re lac ji, w raz  ze 
zd o ln o śc ią  tw o rz e n ia  b lisk ic h  p rzy jazn i i ró zn y ch  fo rm  w sp ó ln o ty  z inn y m i 
i d la  in n y c h 37.

Je ś li p re z b ite r  d o jd z ie  do p u n k tu , w  k tó ry m  zo b aczy  c e lib a t ja k o  p ew n a  
d e p ry w a c je , czy li b rak , to  b ed z ie  m u  sam em u b ard zo  tru d n o  w  o d n a lez ien iu  
w łaśc iw eg o  z n aczen ia  d la  teg o  zaan g azo w an ia . W  ty m  m o m en c ie  b ed z ie  
m u sia ł u czy n ic  w ybór, k tó ry  m o ze  go p o d p ro w ad z ic  do zn a le z ien ia  środków

36 H.J.M. Nouwen, Intymnosc, Wyd. Salwator, Kraków 2007, s. 147-148.
37 B.R. BONNOT, Stages in a Celibate's Life, s. 21.



oZ yw iajacych  sens je g o  k ap łań sk ieg o  p o w o łan ia , w  k tó re  w p isan y  je s t  ce lib a t, 
do p rzezw ycieZ en ia  sm u tk u  z p o w o d u  u tra ty  seksua lne j re lac ji, n iem oZ ności 
p o s iad an ia  w łasn eg o  p o to m stw a , dom u, k a rie ry  i in n y ch  św ia to w y ch  w arto śc i. 
T ak i p ro ces  moZ e trw ac  la ta mi i b a rd zo  cze  sto  w y m ag a  p ew nego  sp e c y fic z n e ­
go d u ch o w eg o  d o św iad czen ia , ja k  np . d u ch o w eg o  p rzeb u d zen ia  czy  k o n so lac ji 
albo  teZ d ru g ieg o  n aw ró cen ia , w  k tó ry m  m oZe o n  p o n o w n ie  i sen so w n ie  
od d ac  sie tem u , do czego  w  sp osób  w o ln y  w cześn ie j sie  zo b o w ią z a ł38. W ie ­
lu  d u ch o w n y ch  o s iag n e ło  te n  s tan  z sukcesem .

7. MEŚKIE I Ze N ś k ie  RÓŻNICE W PRZEZYW ANIU INTYMNOŚCI

P sy ch o lo g  sp o łeczn y  R ay  B a u m e is te r  p isze  o róZ nicach  w  przeZ yw aniu  
in ty m n o śc i p rzez  k o b ie te  i m eZ czyzne39. W  je g o  o cen ie  k o b ie ty  p re fe ru je  
zn aczaco  in ty m n a , b lisk a  i w y łaczn a  -  d ia d y c z n a  re la c je , po d czas gdy  m eZ- 
czyZni czu ja  sie b a rd z ie j k o m fo rto w o , gdy  tw o rzy  re lac je  g ru p o w e. Je ś li je s t  
to  p raw d a , to  n a jp raw d o p o d o b n ie j je s t  to  p ow ód , d la  k tó reg o  to  w łaśn ie  tw o ­
rzen ie  k ap ła ń sk ic h  g ru p  w sp arc ia  w  p o słu d ze  i p o w o łan iu  je s t  n a jb ard z ie j 
e fek ty w n a  d ro g a  pom ocy . Z aró w n o  k o b ie ty , ja k  i meZ czyZni c ie szy  sie  o w o ­
cam i w yraZ ania  sw o ich  u czu c  i w sp ó łd z ie len ia  sie n im i z in n y m i, ale k o b ie ty  
w y d a ja  sie b y c  b a rd z ie j sk ło n n e  do tak ie j fo rm y  b lisk o śc i ńiZ m eZczyZni.

N iek tó rzy  au to rzy  p isza  o m eZ czyznach  i ich  c ie rp ien iu , k tó reg o  d o św iad ­
cza ją  z pow odu  pew nego  deficy tu  w  przeZ yw aniu  in ty m n o śc i, gdyZ n ie  m oga  
d z ie lic  z inn y m i sw o ich  o so b is ty ch  uczu c  i in tym nej w iezi, tak  ła tw o  ja k  
ko b ie ty . W  rzeczy w isto śc i je d n a k  dane  d o ty czące  k ap łan ó w  w  ty m  w zg ledzie  
zd a ja  sie b y c  bard z ie j pozy ty w n e  ńiZ d la  m e Z czy zn  w  o g ó ln o śc i40. W ydaje  
sie to  b y c  m ało  zaskaku jące. Jak  to  zosta ło  juZ zauw aZone, od k ap łan ó w  w y ­
m ag a  sie  b o w ie m  stale , aby cech o w ali sie zd o ln o śc ią  do tw o rzen ia  re lac ji, 
k tó re  s tan o w ia  cze śc ich  pasto ra lne j dz ia ła ln o śc i. N ieste ty  b a rd zo  cze sto d o ­
b rze  ro zw in ie ta  u  k ap łan a  zd o ln o śc  do in ty m n o śc i w  re lac jach  p row adzi do 
sw oistej p róby  w  przeZ yw aniu  ce liba tu . T hom as N esto r zauw aZył takZe, Ze 
na jb ard z ie j zado w o lo n y m i ze sw ej posłu g i b y li ci kap łan i, k tó rzy  by li b ardzie j 
zdatn i do przeZ yw ania  in ty m n o śc i i je d n o cześn ie  p e łnego  w iernośc i przeZ yw a­

38 B. Goya, Psychologia i zycie konsekrowane, tłum. Z. Ziółkowski, Wyd. KsieZy Maria­
nów, Warszawa 2004, s. 228-229.

39 R.F. BAUMEISTER, Is There Anything Good About Men? How Cultures Flourish by 
Exploiting Men, Oxford University Press, New York 2012, s. 93-95 i 177-178.

40 T.F. NESTOR, Intimacy and Adjustment, s. 133.



n ia  ce liba tu . G en era ln ie  ci, k tó rzy  sa w iern i zyciu  d u chow em u i k tó rzy  m a ja  
zd row e za in te reso w an ia  poza  zy c iem  czysto  k o śc ie ln y m  i ich  k ap łań sk a  p o ­
sługa, znaczn ie  cześc ie j w  lep szy  sposób  rad za  sobie  z p rzezy w an iem  celiba tu .

8. WNIOSKI

W ielu  je s t kapłanów , k tórzy  w iernie zy ja  w  celibacie (naw et w śród p rzeciw ­
ności i upadków ) i k tórzy  rozw ineli do jrza ła  i w łaśc iw a in tym na przyjazń z d ru ­
g im  m ezczyzna i/lub  kobieta. Spełnione zycie w  celibacie w ym aga sam ośw ia­
dom ości tego k im  sie je s t i zdolności do sam okontroli (n igdy n ie  m oze to  byc 
próba „sam oleczenia” sie przez alkohol czy sex in ternetow y). N ie m oze sie to 
dokonac bez w ew netrznej dyscypliny i pogłebionego z ycia duchow ego. Sw iado- 
m ośc tego, ze je s tem  zakorzeniony  w  m iłości B oga i w  zdolności do przyjecia 
konsekw encji sw ojego zyciow ego w yboru, ob jaw ia do jrzała  osobow ośc, k tóra  
pozostaje w ierna sw oim  obow iązkom  oraz w  publiczny sposób w yraza to , co 
w yznaje w  sw ym  sercu. In tym nośc je s t w ym ogiem  zdrow ego zycia. Jest ona 
n ie ła tw ym  w yzw aniem  dla celibatariusza, ale jednocześn ie  je s t rzeczy m ozliw a.

N ieste ty , dane n am  je s t  słyszec  cześciej h is to rie  zw iązan e  z u p ad k am i 
w  z y c iu  kap łań sk im , n iz  h is to rie  zw iązane  ze sp e łn io n y m  k ap łań sk im  z yciem . 
S ta ranne  p ie leg n o w an ie  p rzy jazn i z in n y m i k ap łanam i, z o sobam i k o n sek ro ­
w anym i, m a łzo n k ami i o sobam i zy jacym i w  p o jed y n k e , w obec k tó ry ch  m oge 
b y c  szczery  i pew ny , co do ich  w raz liw o śc i, je s t  n iew ą tp liw ie  w sparc iem , 
k tó re  p o m ag a  kap łan o w i z in teg ro w ac  w  sob ie  o b o w iązek  ce lib a tu  z czysto  
lu d zk im i po trzeb am i c iep ła  i b lisk o śc i. Je s t w ie lu  k ap łanów , k tó rzy  ja k o  n ad er 
do jrza łe  o sobo w o śc i, p o tra fią  tro szczy c  sie o in n y ch  i w spom agac  ich  w  ch w i­
lach  tru dnośc i. Ich  św iadectw o  u p ew n ia  nas, ze kap łań stw o  m oze b y c  sp o so ­
b e m  zycia , k tó re  u ła tw ia  w zro st jed n o s tk i, a w łaśc iw ie  ro zu m ian a  in ty m n o śc  
m oze b y c  o s iag n ie ta  p rzez  ce lib a ta riu sza  w tedy , gdy  ch ron i on  w  sobie  zdrow e 
g ran ice , sam ośw iadom ośc , duchow ośc , h u m o r i u czc iw ośc . P om im o iz p ieleg - 
no w an ie  zazy ło śc i m oze b u d z ic  sw o isty  lek , gdyz w y m ag a  w ew netrznej o tw ar­
to śc i i czyn i cz ło w iek a  ry zy k o w n ie  b ezb ro n n y m , to  je d n a k  dobrze  u k sz ta łto w a ­
n a  in ty m n o śc  po zw ala  n a m  m ó w ic  szczerze  „o sw o ich  u czu c iach : n adz ie jach , 
lekach , n iep o k o jach  i ro zcza ro w an iach , o p rag n ien iach  n aszy ch  serc i re lac ji 
z B o g iem ”41. M oze to  b y c  p raw d ziw ie  w yzw ala jące  dośw iadczen ie .

41 T.P. RAUSCH, Kapłanstwo i uczuciowosc, s. 301.
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CELIBAT A in ty m n o śc :

S t r e s z c z e n i e

Artykuł stanowi próbe odkrycia relacji pomiedzy celibatem a sposobem przeZywania intym­
ności w Zyciu prezbitera. Autor szuka odpowiedzi na pytanie: Jaka jest relacja pomiedzy 
kapłańskim przezywaniem celibatu a prawdziwym przezywaniem intymnosci na płaszczyZnie 
przyjaZni? Podejmuje sie takZe próby określenia pewnych postaw i zachowań, które mogą 
pogłebic zaangaZowanie w duchowe przezywanie celibatu.

Słowa kluczowe: kapłaństwo; formacja; celibat; intymnośc; uczucia.


